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N O W E  F O R M Y  W S P Ó Ł P R A C Y  N A U K O W O - B A D A W C Z E J  W  Z A K R E ­
SIE  K O N S E R W  A T  O R S T W  A

W d n iu  20 g ru d n ia  1971 r. zostało  p o dp isane  w  T o ru n iu  „Porozum ien ie  o w spó ł­
p racy  n au k o w o -b ad aw cze j o raz w  zak res ie  k sz ta łcen ia  k a d r  k o n se rw a to rsk ich  p o ­
m iędzy  U n iw ersy te tem  M iko ła ja  K o p ern ik a  a  Z arządem  P rzed s ięb io rstw a  P a ń s tw o ­
w ego „P raco w n ie  K o n se rw ac ji Z aby tków  w  W arszaw ie”. Ze s trony  U n iw ersy te tu  
d o k u m en t p odp isa li re k to r  prof, d r  W ito ld  Ł ukaszew icz i doc. d r  hab . W iesław  
D om asłow ski, D y rek to r In s ty tu tu  Z ab y tk o zn aw stw a  i K onse rw a to rs tw a . Ze stro n y  
PK Z  podp isa li: inż. T adeusz P o lak , d y re k to r  Z arząd u  i d r L ech K rzyżanow sk i, z a ­
stępca  d/s n au k o w o -k o n se rw a to rsk ich .

P o rozum ien ie  nada ło  p ra w n ą  fo rm ę w sp ó łp racy  rea lizow anej od szeregu  la t  o raz 
ok reś liło  k ie ru n e k  i zasady  dalszego je j rozw oju . In s ty tu t Z ab y tk o zn aw stw a  i K on­
se rw a to rs tw a  po d ją ł się m iędzy innym i: rea lizo w ać  p race  n au kow o-badaw cze  z le ­
cane  przez P K Z, udzielać k o n su lta c ji p raco w n ik o m  n au kow o-badaw czym  PK Z  
i op in iow ać ich o p racow an ia , u d ostępn iać  im  a p a ra tu rę  w łasną  i w y n ik i p rac  b a ­
daw czych, zap raszać  na  posiedzen ia  n au k o w e  In s ty tu tu . W zakresie  szko len ia  In s ty ­
tu t  będzie rea lizow ał w spóln ie  uzgodniony  p ro g ram  szkoleń specja listycznych , 
k sz ta łcen ia  k a d r  w  ram ach  stud iów  podyp lom ow ych  i zaocznych. P K Z  n a to m ias t 
zobow iązały  się zarów no zlecać tem a ty  n au k o w o -b ad aw cze  w ym agające  o p raco w a­
n ia  In s ty tu tu , ja k  i um ieszczać w  p lan ac h  badaw czych  L ab o ra to rió w  N au k o w o -B a ­
daw czych PK Z  propozycje  tem atyczne  p rzek azy w an e  przez In s ty tu t, k tó re  m ogą 
rzu tow ać  n a  rozw ój m etod  badaw czych  i k o n se rw ac ji zabytków . W zak re s ie  pom o­
cy m a te ria ln e j PK Z  będą  u d o stępn ia ły  n ieo d p ła tn ie  sp rzę t, m a te ria ły  i odczynn ik i 
o raz  pom ieszczenia  i p racow n ie  n ieodzow ne do p row adzen ia  zajęć dydak tycznych  
i p rac  naukow o-badaw czych . P rzew idz iane  je s t  rów nież  udzie lan ie  pom ocy In s ty ­
tu to w i p rzez p rzekazyw an ie  e ta tó w  n au k o w o -d y d ak ty czn y ch  i techn icznych  oraz  
środków  finansow ych  n a  p race  p o n ad w y m iaro w e, koniecznych  do rea lizo w an ia  p la ­
nów  dydak tycznych  i naukow ych.

To porozum ien ie , bezprecedensow e w  h is to r ii naszego k o n se rw a to rs tw a , o tw ie ra  
szerok ie  pe rsp ek ty w y . W zak res ie  b ad ań  n au k o w y ch  pozw oli na k o n cen trac ję  w ięk ­
szości k ra jo w y ch  sił i środków . K o o rd y n ac ja  p lanów  badaw czych  k ilk u  d z ies ią t­
ków  p racow n ików  naukow ych  i nau k o w o -tech n iczn y ch  za tru d n io n y ch  w  In s ty tu c ie  
i PK Z, w spó lne  w y k o rzy sty w an ie  o raz uzg ad n ian ie  k o m ple tow an ia  a p a ra tu ry  po ­
w inny  przyn ieść  znaczny  postęp . In s ty tu t Z ab y tk o zn aw stw a  i K o n se rw a to rs tw a  
uzyskał pow ażną m ożliw ość in ten sy fik ac ji b a d a ń  dzięk i ko rzy s tan iu  z p racow ników , 
lab o ra to r ió w  i a p a ra tu ry  PK Z , a tak że  m ożliw ość k o n tro li op racow anych  m etod 
w  tra k c ie  se tek  p rac  k o n se rw a to rsk ich  w  k ra ju  i za g ran icą . PK Z  n a to m ias t znacz­
nie podnoszą ran g ę  nau k o w ą sw ych p lan ó w  badaw czych  i op racow ań  dzięki ich 
k o o rd y n ac ji z p racam i In s ty tu tu  i dzięk i w sp ó łp racy  z nim i.

Ja k  ju ż  w spom niano , w spó łp raca  m iędzy In s ty tu te m  a PK Z  je s t fak ty czn ie  rea lizo ­
w an a  od k ilk u  la t. M iędzy innym i w y n ik i w spó lnych  bad ań  zostały  o p u b likow ane  
w  M a te ria ła ch  K o n se rw a to rsk ich  PK Z  jak o  o d ręb n y  zeszyt: W iesław  D om asłow ski, 
Sposoby u su w an ia  n a w a rstw ień  p o w ierzch n io w ych  z  ka m ien n ych  o b ie k tó w  za b y t­
ko w ych ,  W arszaw a 1971. P lan y  w ydaw nicze  O śro d k a  In fo rm ac ji K o n se rw a to rsk ie j 
PK Z  p rzew id u ją  p u b lik ac ję  w yn ików  in n y ch  tem a tó w  p rzygo tow anych  w spóln ie  
bądź też  w y łącznie  w  ram ach  In s ty tu tu . C h a ra k te ry s ty c z n ą  i podstaw ow ą cechą 
podp isanego  porozum ien ia  je s t silne zw iązan ie  pow ażnego p o ten c ja łu  n a u k o w o -b a ­
daw czego z roz leg łym  i bardzo  z różn icow anym  zapleczem  p ra k ty k i k o n se rw a to r­
sk iej. N ow y to  k ro k , p rzygo tow u jący  p o d staw y  narodow ego in s ty tu tu  k o n se rw a ­
torsk iego .

Lech K rzy ża n o w sk i

P O L S K I E  S Y M P O Z J U M  K O N S E R W A T O R S K I E  W  N R F  — K O L O N I A ,  
19 K W I E T N I A  1972 R.

19 k w ie tn ia  r. 1972 odbyło się w  K olonii sym pozjum  pośw ięcone p rzed s taw ien iu  
w szystk im  za in te reso w an y m  w  N iem ieck iej R epub lice  F ed e ra ln e j po lsk ich  p ro p o ­
zycji k o n se rw a to rsk ich , rep rezen to w an y ch  p rzez  PK Z. S tro n a  o rg an izacy jn a  sp o t­
k a n ia  spoczyw ała w  ręk ach  B iu ra  R adcy H and low ego  P R L  w  N RF i K o n se rw a to ra

231



Z ab y tk ó w  m ia s ta  K olonii. O b rad y  toczy ły  się w  sa li „F o ru m ” w  ośrodku  k sz ta łcen ia  
pozaszkolnego  (V olkshochschule). O becn i byli: w icem in is te r  k u ltu ry  i o św iaty  K ra ju  
N ad ren ii, m in is te r  pełnom ocny  P R L  W acław  P ią tk o w sk i o raz te ren o w i k o n se rw a­
to rzy  zab y tk ó w  z H esji, N ad ren ii i W estfa lii i duża  g ru p a  re s ta u ra to ró w  zabytków . 
O tw arc ia  sym pozjum  dokonał k o n se rw a to r  zab y tk ó w  m ias ta  K olonii, d r  F ried  
M ühlberg . W  k ró tk im  w y stąp ien iu  p o d k re ś lił on, że n iem ieck ie  po trzeby  w  zak resie  
k o n se rw ac ji i re s ta u ra c ji  zab y tk ó w  pom im o p rzeszło  d w u dziesto le tn ie j in tensyw nej 
dz ia ła lności są ciągle jeszcze bardzo  duże. W ładze K ra ju  N ad reńsk iego  z dużym  
za in te re so w an iem  i zadow olen iem  p o w ita ły  m ożliw ość n aw iązan ia  ścisłej w spół­
p racy  w  te j dziedzin ie z po lsk im i k o n se rw a to ra m i, k tó ry ch  osiągn ięcia  znane są na 
całym  n ie m a l św iecie. P ie rw sza  p ra c a  P o lak ó w  w  N RF, ja k ą  je s t re s ta u ra c ja  B ra ­
m y Is a rsk ie j w  M onachium , zosta ła  w ysoko  ocen iona  przez d r G eb h a rd ta , d y re k ­
to ra  m o n ach ijsk iego  In s ty tu tu  K o n se rw a to rsk ieg o . D r M üh lberg  w yraz ił nadzie ję , 
że w  n ied a lek ie j p rzyszłości rów nież  i w  K o lon ii m ożna będzie zobaczyć p rzy  p racy  
polsk ich  re s ta u ra to ró w  dzieł sztuki.

R e fe ra t p ro g ram o w y  o k o n se rw ac ji z a b y tk ó w  ru ch o m y ch  w  p raco w n iach  PK Z  w y­
głosił d r  T a d e u s z  R u d k o w s k i  (PK Z —Z arząd). P rzed s taw ia jąc  sy tu ac ję  
k o n se rw ac ji zaby tków  w  Polsce w  o s ta tn im  25-leciu  om ów ił pow stan ie  i c h a ra k te r  
P K Z  ja k o  jedynego  w  sw oim  ro d za ju  sp ec ja lis tycznego  p rzed s ięb io rstw a  p ań s tw o ­
w ego za jm u jąceg o  się w yłączn ie  k o n se rw a c ją  zaby tków . P o k ró tce  om ów ił także  
różne k ie ru n k i p racy  poszczególnych p ra c o w n i spec ja lis tycznych  i działalność p la ­
ców ek pom ocniczych PK Z; p racow n i d o k u m e n ta c ji nau k o w o -h is to ry czn e j, la b o ra ­
to riów  nau k o w o -b ad aw czy ch , p raco w n i fo to g ram e try czn e j i p raco w n i archeo log icz­
nych. R e fe ra t ilu s tro w an o  licznym i p rzeźroczam i p rzed s taw ia jący m i ciekaw sze osiąg­
n ięcia  z z a k re su  k o n se rw ac ji z ab y tk ó w  ru chom ych . Z akończen iem  w y stąp ien ia  było 
om ów ien ie  do tychczasow ych  p rac  p ro w ad zo n y ch  przez  P K Z  poza g ran icam i k ra ju . 
R e fe ra t o dz ia ła lności k o n se rw a to rsk ie j p rzed s ięb io rs tw a  w  zak res ie  a rc h ite k tu ry  
w ygłosił d r  Z b i g n i e w  R a d a c k i  (PK Z  — O ddział w  Szczecinie). C h a ra k te ry ­
zu jąc  ogólne zasady  p ostępow an ia  p rzy  re s ta u ra c j i  i k o n se rw ac ji zaby tków  budow ­
n ic tw a, zw rócił on szczególną uw agę n a  znaczen ie  b ad ań  a rch eo lo g iczn o -arch itek - 
ton icznych  (prow adzonych  przez w ysp ec ja lizo w an y ch  w  tym  k ie ru n k u  arch itek tó w ) 
o raz  b a d a ń  archeolog icznych . Z a tru d n ia n ie  w  P K Z  sp ec ja lis tó w  różnych dziedzin 
pozw ala n a  kom pleksow e b ad an ie  ob iek tó w  p rzew id z ian y ch  do konserw acji. D r R a ­
dack i p rz e d s ta w ił zeb ran y m  w ybór n a jc iek aw szy ch  p rac  ilu s tru jący ch  założone w e 
w stęp ie  tezy , m ów iąc o in te re su jący ch  p ra c a c h  o d k ryw kow ych  prow adzonych  w  K ra ­
kow ie n a  u licy  K anoniczej p rzez O ddział K ra k o w sk i PK Z. W iele m iejsca  pośw ięcił 
p racom  k o n se rw a to rsk im , przede  w szy stk im  rek o n s tru k cy jn y m , w  ra tu szach  s ta ro ­
m ie jsk ich  w  G dańsku  i Szczecinie o raz  w  ren esan so w y m  p a łacu  G órków  w  P o ­
znaniu . P o d k re ś lił w y raźn ą  p o trzebę  dosyć szerok iego  stosow an ia  re k o n s tru k c ji 
w  o d n ies ien iu  do zab y tk ó w  daw nej a rc h i te k tu ry . O m ów ił tak że  tru d n e  p rob lem y  
techn iczne , ja k ie  m usiano  rozw iązać p rzy  p ra c a c h  k o n se rw a to rsk ich  prow adzonych  
na  o b iek tach  bud o w n ic tw a  m ilita rn eg o  i sak ra lnego .

Z akończen iem  części re fe ra to w e j było  w y św ie tlen ie  dw óch film ów  śred n io m etrażo - 
w ych p rz y ję ty c h  bardzo  życzliw ie. J e d e n  z n ich  p rzed s taw ia ł p race  k o n se rw a to rsk ie  
p row adzone  przez szereg la t  p rzy  odbudow ie  R a tu sza  G łów nego w  G dańsku . D ru ­
g i — „P assacag lia  na  K ap licę  Z y g m u n to w sk ą” (reż. B ochenka, m uzyka P e n d e re c ­
kiego) — d a ł p rzeg ląd  d ek o rac ji rz eźb ia rsk ie j K ap licy  Z ygm un tow sk ie j na  W aw elu. 
Po  p rz e rw ie  rozpoczęła się dyskusja . W  k ilk u  k o le jn y ch  w ypow iedziach  dom ino­
w ało  zdziw ien ie , że w  ram ach  jednego  p rzed s ięb io rs tw a  m ożna rozw ijać  sku teczn ie  
ta k  w ie le  i ta k  różnych  dziedzin  p racy  k o n se rw a to rsk ie j, od p ro jek to w an ia  a rc h i­
tek ton icznego  aż po k o n se rw ac ję  zab y tk o w y ch  organów . Z askoczenie w szech stro n ­
nością P K Z  było ta k  w ie lk ie , że je d e n  z d y sk u ta n tó w  w ręcz zapy ta ł, czy w  razie
by tnośc i w  Polsce m ożna te  p raco w n ie  zw iedzić, czy też  je s t to obcokrajow com
w zbronione. W odpow iedzi stw ierdzono , że n ie  ty lko  nie m oże być m ow y o żadnej 
ta jem n icy  co do stosow anych  m etod  p racy , a le  w ręcz  przeciw nie  — odw iedziny  za ­
g ran iczn y ch  sp ec ja lis tó w  są zaw sze bardzo  pożądane , da jąc  bow iem  m ożność p rze ­
d y sk u to w an ia  różnych ak tu a ln y ch  p rob lem ów , sp rz y ja ją  n aw iązan iu  bliższych k o n ­
tak tó w  pom iędzy  po lsk im i i zag ran icznym i p raco w n iam i k o n serw ato rsk im i. P rzy  
te j okazji zap roponow ano  odw iedzen ie  p raco w n i k o n se rw a to rsk ich  PK Z  w  trak c ie  
poby tu  w  Polsce, co spo tk a ło  się z m iłym  p rzy jęc iem .

K o le jne  p y ta n ia , ja k ie  p ad ły  w  dy sk u s ji, do tyczy ły  s to su n k u  po lsk iej szkoły k o n ­
se rw a to rsk ie j do zagadn ien ia  re k o n s tru k c ji w  zak res ie  a rc h ite k tu ry . D ysku tanci 
p rag n ę li dow iedzieć się czy w obec o g rom nych  zniszczeń, jak ie  P o lsk a  poniosła
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w  czasie II  w o jny  św ia tow ej, sy tu a c ja  p ierw szych  la t  pow ojennych  n ie  p row adziła  
do u s tęp s tw  i d z ia łań  n ie  zaw sze zgodnych  z teo rią  ko n se rw ac ji. Z p y ta n ia  tego 
logicznie w yn ika ło  n astęp n e : czy s to su n ek  polsk ich  k o n se rw a to ró w  do zagadn ien ia  
re k o n s tru k c ji w  a rc h ite k tu rz e  je s t obecn ie  ta k i sam , ja k  przed  d w u d ziestu  la ty , 
czy też  u leg ł zm ianom . W w yniku  żyw ej d y sk u s ji okazało  się, że polscy  k o n se rw a ­
to rzy  podchodzą dzis ia j do zag ad n ien ia  re k o n s tru k c ji z w iększą reze rw ą , n iż  ich 
ko ledzy  z N RF. W pew nym  zw iązku  z tą  częścią d y sk u s ji b y ł k ró tk i re fe ra t 
prof. B o h d a n a  M a r c o n i e g o  z O ddziału  W arszaw sk iego  PK Z  o różnych  za ­
gad n ien iach  este tycznych  w iążących  się  z k o n se rw ac ją  m a la rs tw a  (ko n serw ac ja  p u - 
rystyczna , ad a p ta c y jn a , re s ta u ra c ja , rek o n s tru k c ja ).

In n y  bard zo  in te re su jący  problem , po ruszony  w  dyskusji, to  a d ap ta c ja  w n ę trz  za ­
by tkow ych  d la  p e łn ien ia  fu n k c ji w spó łczesnych  o raz w pro w ad zan ie  w spółczesnych 
e lem en tó w  do d aw nej a rc h ite k tu ry . N a p rzy k ład  do w n ę trz  gdańsk iego  ra tu sz a  do 
z rek o n s tru o w an y ch  w iern ie  sal w prow adzono  m .in. now e tk a n in y  obiciow e. Z agad ­
n ien ie  a d a p ta c ji daw nej a rc h ite k tu ry  do p o trzeb  życia w spółczesnego je s t żywo d y ­
sk u to w an e  na  całym  św iecie. M ożna było  zaobserw ow ać w  czasie d y sk u s ji pe łną  
zgodność w  tych  sp raw ach  k o n se rw a to ró w  n iem ieck ich  ze stan o w isk iem  polsk ich  
specja listów .

W k ró tk im  podsum ow an iu  dy sk u s ji d r  M üh lberg  p o d k reś lił duże za in te reso w an ie  
gospodarzy  dzia ła lnością  polsk ich  k o n se rw a to ró w . W spom inając p race  p ro w a ­
dzone obecnie p rzez  PK Z  w  M onach ium  „Nic ta k  n ie  sp rzy ja  dobrym  stosunkom  
m iędzy ludzk im , ja k  w za jem ne  poznan ie . N ależy sobie życzyć ja k  najszybszego  roz­
poczęcia te j w sp ó łp racy ” — zakończył d r  M ühlberg . B ezpośrednio  po zakończen iu  
części o fic ja lne j m in is te r  W acław  P ią tk o w sk i pode jm ow ał zaproszonych  gości 
cock ta ilem . W b ard z ie j sw obodnej a tm o sfe rze  po ruszano  jeszcze raz  szereg  sp raw  
dy sk u to w an y ch  poprzedn io  publiczn ie . K onserw ato rzy  i re s ta u ra to rz y  z N RF w y ­
raża li się z dużym  uznan iem  o poziom ie p rzed staw io n y ch  w  re fe ra ta c h  rozw iązań  
ko n se rw a to rsk ich . P o d k reś lan o  szczególnie k o n sek w en tn ą  rea lizac ję  p o stu la tó w  
w spółczesnej w iedzy w  ta k  n iew dzięcznych  ze w zględu n a  pracoch łonność  dzie­
dzinach, ja k  k o n se rw ac ja  tk a n in  lu b  s ta ro d ru k ó w . D uże uznan ie  zy ska ła  sobie za ­
sad a  p ro w ad zen ia  b ad ań  h is to rycznych  nad  o b iek tam i p oddaw anym i k o n se rw ac ji 
o raz  w łączen ie  do działalności k o n se rw a to rsk ie j lab o ra to rió w  specja listycznych .

T a d eu sz R u d k o w sk i

P R O B L E M  O C H R O N Y  M I E J S K I C H  Z E S P O Ł Ó W  N A  P R Z Y K Ł A D Z I E  
K A Z I M I E R Z A  D O L N E G O  — N A R A D A  W O J E W Ó D Z K I C H  K O N S E R W A ­
T O R Ó W  Z A B Y T K Ó W

W dn iu  24 k w ie tn ia  r. 1972 odbyła  się w  K azim ierzu  D olnym  ogólnopolska n a ra d a  
k o n se rw a to rsk a  pośw ięcona p rob lem om  ochrony  zespołów  m ie jsk ich  na  p rzyk ładz ie  
K az im ierza  D olnego, zo rgan izow ana z in ic ja ty w y  Z arządu  M uzeów  i O chrony  Z a ­
b y tków  przez W ojew ódzkiego K o n se rw a to ra  Z aby tków  oraz B iu ro  D o k u m en tac ji 
Z ab y tk ó w  w  L ub lin ie .

N a rad a  odby ła  się w  zw iązku  z w y d an y m  przez M in istra  K u ltu ry  i S z tu k i Z a rzą ­
dzeniem  z d n ia  18 k w ie tn ia  1972 r. w  sp raw ie  p rzek azan ia  M uzeum  R eg iona lnem u  
w  K az im ierzu  D olnym  n iek tó ry ch  czynności W ojew ódzkiego K o n se rw a to ra  Z a b y t­
ków  i p rzek sz ta łcen ia  tego m uzeum  w  au tonom iczną p laców kę m u zea ln o -k o n se r- 
w a to rsk ą , p o d p o rządkow aną  W ojew ódzk iem u K on se rw a to ro w i Z abytków , sp raw u jącą  
och ronę zab y tk ó w  na  te ren ie  K az im ie rza  i p o w ia tu  pu ław sk iego . P ow yższe zagad ­
n ien ie  poddane  zostało  dy sk u s ji w  aspekcie  ochrony  środow iska  n a tu ra ln eg o . 
W sp o tk an iu  udzia ł w zięli p rzed s taw ic ie le  ZM iOZ, w ojew ódzcy k o n se rw a to rzy  za ­
b y tk ó w  lu b  ich p rzed staw ic ie le  o raz re p re z e n ta n c i m ie jscow ych w ładz.

K on fe ren c ję  w  im ien iu  o rg an iza to ró w  o tw orzy ł m g r M ieczysław  K u rzą tk o w sk i, W o­
jew ódzk i K o n se rw a to r Z aby tków  w  L u b lin ie , n a św ie tla jąc  różnorodność zagadn ień  
ch a rak te ry s ty czn y ch  d la  K azim ierza  D olnego i całego p o w ia tu  pu ław sk iego , tak ich  
ja k : ochrona zab y tk ó w  a rc h ite k tu ry , u k ła d u  u rban istycznego  i k ra jo b razu , k ie ro w a­
nie w łaśc iw ym  przeb ieg iem  m o d ern izac ji i p rzysto sow an ia  m ia s ta  d la  sta ły ch  m iesz­
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